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PROTOKÓŁ NR XX/2016 

z sesji Rady Miejskiej w Sośnicowicach 

z dnia  04.08.2016
Przew. Rady – witam wszystkich zgromadzonych, otwieram  XX sesję Rady Miejskiej w Sośnicowicach   stwierdzam, iż na ogólną liczbę radnych 15 jest nas  tej chwili 14 ale Matysik Klaudiusz dzwonił że się troszeczkę spóźni tak że zapewne do nas za chwilę dotrze i będzie nas 15 czyli w pełnym składzie, możemy podejmować dzisiaj uchwały i decyzje. Ja bardzo proszę ciszej bo nam się nie nagra i nie będzie można odczytać.
Proponowany program dzisiejszej sesji przedstawia się następująco 

1.
Otwarcie sesji i stwierdzenie jej prawomocności.
2.
Przyjęcie porządku obrad.
3.
Przyjęcie protokołu z obrad poprzedniej sesji.
4.
Informacja o pracy Burmistrza w okresie międzysesyjnym.

5.
Informacja o pracy stałych Komisji Rady w okresie międzysesyjnym.
6.
Zmiany w planie zadań i budżecie gminy Sośnicowice na rok 2016.
7.
Przyjęcie uchwał:
(DRUK NR VII/XX/1/2016) 


 uchwała w sprawie : ustalenia sieci publicznych przedszkoli prowadzonych przez Gminę Sośnicowice 







Nr XX/164/2016

(DRUK NR VII/XX/2/2016) 


uchwała w sprawie : przyznania w 2016 roku dotacji celowej z budżetu Gminy Sośnicowice na prace konserwatorskie, restauratorskie, roboty budowlane przy zabytku wpisanym do rejestru zabytków pod numerem A/360/60, tj. kościele filialnym pw. Św. Katarzyny Aleksandryjskiej w Sierakowicach, nie stanowiącym własności gminy


Nr XX/165/2016
(DRUK NR VII/XX/3/2016) 


uchwała w sprawie : przyznania w 2016 roku dotacji celowej z budżetu Gminy Sośnicowice na prace konserwatorskie, restauratorskie, roboty budowlane przy zabytku wpisanym do rejestru zabytków pod numerem B/291/15, tj. ołtarzu pw. Świętej Rodziny w kaplicy południowej (bocznej) stanowiące wyposażenie kościoła pw. Św. Jakuba w Sośnicowicach wpisanego do rejestru zabytków pod numerem A/364/60, nie stanowiącym własności gminy 












Nr XX/166/2016
 (DRUK NR VII/XX/4/2016) 
uchwała w sprawie: zmiany budżetu Gminy Sośnicowice na rok 2016  











Nr XX/167 /2016

(DRUK NR VII/XX/5/2016) 

uchwała w sprawie: : zmiany Wieloletniej Prognozy Finansowej Gminy Sośnicowice na lata  2016-2019 







Nr XX/168 /2016

(DRUK NR VII/XX/6/2016) 


uchwała w sprawie : przystąpienia do sporządzenia Programu Rewitalizacji dla Gminy Sośnicowice na lata 2016 – 2023   




Nr XX/169/2016

(DRUK NR VII/XX/7/2016) 


uchwała w sprawie : wyrażenia woli przystąpienia z Powiatem Gliwickim do realizacji zadania pn. „Przebudowa drogi powiatowej Nr 2991 S na odcinku od Kozłowa do granicy z miastem Gliwice” w ramach „Programu rozwoju gminnej i powiatowej infrastruktury drogowej na lata 2016-2019”


  




Nr XX/170/2016

8.   Interpelacje, wolne wnioski i zapytania. 

9.  Odpowiedzi na interpelacje wnioski i zapytania.

10. Zakończenie obrad.
Przew. Rady przechodząc do punktu 2 -zapytała radnych czy mają  jakieś uwagi co do porządku


obrad sesji, nie ma uwag. - kto z  radnych jest za przyjęciem porządku obrad proszę o podniesienie ręki do góry. 14 za, dziękuję bardzo
Przew. Rady przeszła do punktu 3 - Przyjęcie protokołu z obrad poprzedniej sesji. Protokół był do wglądu czy są jakieś uwagi, radny Kozubski bardzo proszę. 
r. Kozubski  – są trzy rzeczy które zmieniają sens wypowiedzi to znaczy prosiłbym strona 12 
Przew. Rady – pana wypowiedzi ? Strona 12, tak słucham.

r. Kozubski  – zaraz w pierwszym zadaniu bo tam powiedziałem, że ta kwestia jest kwestią dość trudną  

Przew. Rady – acha to jest pana strona 12 przepraszam bo 

r. Kozubski  – to znaczy jest to dokument nie mój tylko dokument Rady więc ja nie wiem czy jest taki sam jak ja otrzymałem czy.

Przew. Rady – acha tu Kozubski dobra przepraszam tak na samym końcu proszę.
r. Kozubski  – tam jest powiedziane tak kwestia jest kwestią, – ta kwestia, ta kwestia i to jest istotne  

Przew. Rady – tak widzę : na posiedzeniu komisji, tak kwestia jest kwestią, ta kwestia czyli literówka 

r. Kozubski  – na stronie następnej 13, no nie wiem jak mówić, tuż przed gdzie mówię, że pani Sołtys ani Rada Sołecka nie wiedziała o takich zamiarach, oryginalnie w nagraniu jest o takich zamiarach a tutaj tego sformułowania, zdanie jest jakby nie skończone w związku z tym nie brzmi o tym o czym Rada Sołecka nie wiedziała, o tych zamiarach związanych z tymi drogami.
Przew. Rady – Rada Sołecka nie wiedziała wydaje mi się, że widząc skutki o to chodzi tu? 
r. Kozubski  – mh, mh. 

Przew. Rady – ja nie wiem czy to zmienia sens, to zmienia sens tak?

r. Kozubski  – dowiaduję się że dzisiaj Sołtys i Rada Sołecka nie wiedziała a wydaje mi się, że widząc skutki – o czym mówimy? Wcześniejsze zdania mówią o tym.

Przew. Rady  – nie wiedziała – no tak było powiedziane, bo ja już mam dwie wersje protokołu, jedna już jest identycznie z nagrań odtworzona z dopiskiem takich słów jak: tak, czy, więc, to a druga jest powiedzmy tak trochę jakby  poprawnie po polsku napisana, bo ta jest taka stricte odegrana o co było powiedziane i w tej wersji też tego nie ma.
r. Kozubski – to na jakiej zasadzie mamy pobierać sobie dokument, bo jeżeli powstają dwa to ja może rzeczywiście pracuje na nieaktualnym dokumencie. 

Przew. Rady – zgłosił pan na ostatniej komisji, że będą poprawki do protokołu, więc poinformowaliśmy o tym biuro rady i biuro rady jeszcze raz przesłuchało dokładnie czy tam są jakieś zmiany, które w istocie zmieniają jakby sens i teraz mam właśnie dwie wersje, ta poprawiona wersja tutaj są te wszystkie wyrazy, takie pojedyncze na czerwono, ja dam to panu do przeczytania, tylko że czytając to i to w zasadzie nie zmienia się jakby sens tego. 
r. Kozubski  – tak ja wiem, oczywiście mam świadomość że nie. 

Przew. Rady – tu akurat nie dosłyszeli nie wiedziała i tak było powiedziana nie wiedziała więc trudno żeby ktoś kto robi protokół dopisywał coś co nie było powiedziane.
r. Kozubski  – pani Przewodnicząca to akurat.

Przew. Rady – no bo panu chodzi żeby to było stricte z nagrań.

r. Kozubski  – w jakim terminie po sesji jest zrobiony protokół? 

Przew. Rady – czasem dwa dni, czasem trzy dni ale jest bardzo szybko

r. Kozubski  – do tygodnia?
Przew. Rady – tak 

r. Kozubski  – czyli po tygodniu można otrzymać dokument, tak? Dobrze i ewentualnie do tegoż dokumentu można zgłaszać poprawki.

Przew. Rady – można, można.

r. Kozubski  – dobrze, dobrze to tak już na przyszłość, czy jest jakiś problem żeby ten dokument teraz można było otrzymywać na maila?

Przew. Rady – tu jest kwestia że protokół na maila do BIP-u  trafia dopiero po jakby zatwierdzeniu, 

Burmistrz – dopiero przyjętego. 

Przew. Rady – tak, jeżeli to panu powiedzmy ułatwiło to jesteśmy w stanie ten protokół jeszcze nie przyjęty skserować panu i w jakimś dowolnym czasie go pan sobie odebrał. Czy tak może być? Czy ewentualnie na maila. 
r. Kozubski  – pani Przewodnicząca
Przew. Rady – tak słucham

r. Kozubski  – z chwilą sporządzenia protokołu jest on dokumentem 

Przew. Rady – tak

r. Kozubski  – po sesji dam pani i komentarze, orzecznictwo Sądów Administracyjnych. Z chwilą sporządzenia protokołu jest od dokumentem 

Przew. Rady – tak

r. Kozubski  – każdy mieszkaniec Gminy może, czyli rozumiem po tygodniu zgłosić się i poprosić o dokument. W orzecznictwie jest powiedziane, że nie ma znaczenia, sąd administracyjny nie chce mówić, nie ma prawa być ograniczanie dostępu do dokumentu jakim jest protokół sesji przed jego przyjęciem, to są w wyrokach sądowych sądów administracyjnych, więc ten dokument jest dokumentem. Natomiast potem w trybie w którym jest w naszym statucie są wprowadzane poprawki, więc Rada musi wiedzieć na którym dokumencie pracuje, ten jest dokumentem publicznym i z chwilą kiedy zostaje w trybach przewidzianych sporządzony staje się dokumentem, którego ujawnienie każdemu mieszkańcowi Gminy musi być zrobione. Więc w tym momencie właśnie jakieś poprawki, potem kolejna wersja, dlatego ja mówię,
Przew. Rady – dobrze 

r. Kozubski  – ja ten dokument który otrzymałem ja do niego się ustosunkowałem 
Przew. Rady – dobrze 

r. Kozubski  – natomiast, no, no i tu może to już nie, nie, nie wnikajmy co jest bo rzeczywiście bardziej to literówki, natomiast istotne jest na stronie 14, dwa, cztery, sześć, w siódmym wierszu kiedy, że ul. Kasztanowa, Szeroka praktycznie są to dwie ul. które objeżdżają całe i tutaj.
Przew. Rady – w Sierakowicach w tej wersji mamy Kasztanową, w tej już tego nie mamy, w Sierakowicach ul. Kasztanowa, Szeroka praktycznie o to chodzi?
r. Kozubski  – tak objeżdżają, bo jest tekst: objeżdżają cały zastaw - z małej litery, chodzi o nazwę własną: Zastawie 
Przew. Rady – acha 

r. Kozubski  – to już nie przedłużajmy, wyjaśniło się.

Przew. Rady – panie radny, życzy pan sobie protokół na maila, dostanie pan protokół na maila. Czy ktoś z radnych życzy sobie protokół na maila osobistego? To proszę się zgłosić. Tak panie Burmistrzu ja tylko skończę. Nie chce po prostu żeby wychodziło na sesji do takich bo ja mam dwie wersje i to takie porównywanie teraz w trakcie sesji, to tylko strata czasu. Więc proszę wszelkie poprawki jeżeli się panu nasuną, które są niezgodne to do biura rady pan dostarczy i będą. Do biura rady ja się z tym zapoznam, wystarczy, nie musi pan osobiście do mnie bo ja nie jestem codziennie w biurze rady, nie na tym polega. Dziękuję bardzo, proszę panie Burmistrzu
Burmistrz – ja mam taką praktyczną uwagę z której zawsze korzystaliśmy tak długo jak pracuję w samorządzie, by proszę państwa, no nie robić obiegu dokumentu, który nie jest przyjęty i może zawierać błędy, które można poprawić, potem jak on pójdzie do obiegu to już nie będzie wiadomo, który jest prawdziwy, a który jest nie prawdziwy. Moim zdaniem, no nie widziałem wszystkich tam rozstrzygnięć jakie padły w tym zakresie, pewno są i inne również, trzeba się temu przyjrzeć ale ja bym namawiał Radnych żeby taki protokół nie przyjęty, no po prostu nie latał byle gdzie. Dobrze by było żeby radni zapoznali się przed noszeniem uwag do tego i żeby potem na sesji już było wszystko ok. Ja miałem możliwość przesłuchiwania się taśmą jak pracownicy wykonują tą pracę i robią ten scenogram praktycznie, to proszę państwa to powiem państwu nie wszystko się da się zrozumieć, nie wszystko da się zrozumieć do końca a więc mogą powstać błędy. Po drugie jak my czasem w emocjach mówimy to nie zawsze mówimy składnie, ja zawsze boleję nad tym, że jak siebie samego czytam, to mi czasami bywa przykro. Jak tu państwo poczytacie to tak jest, bo w emocjach mówi się o tym co człowiek wie i wydaje mu się, że mówi najważniejsze rzeczy bo chce skrócić wypowiedz, a potem jak to czyta to dla laika to, to jest bełkot. Dlatego ja chciałbym, jeżeli mogę namówić pana Kozubskiego, żeby unikać takich sytuacji, który ten protokół nie przyjęty, będzie w jakimś szerszym obiegu, bo jeszcze raz powtarzam, przyjdzie taki moment, że już nie będziemy wiedzieć, tak jak teraz nawet pan sam zadał to pytanie o którą wersję chodzi, prawda a jak już jest przyjęty to już jedna jedyna wersja i każdy kto mógł to wprowadził uwagi, a kto nie chciał to nie wprowadził uwagi. Ja powiem szczerze, że bardzo nie lubię czytać protokół a szczególnie swoje wypowiedzi, to tylko tyle, dziękuję bardzo. 
Przew. Rady – tak panie Burmistrzu, ja to wszystko też rozumiem, my mamy właściwie w regulaminie jest zapis, że protokół jest do wglądu w biurze rady i zawsze tak było i zdarzały się sytuacje, Radni przychodzili bo chcieli powiedzmy sobie jakby przypomnieć, czy odświeżyć, czy może swoją wypowiedz poprawić czy coś takiego ii było to robione. Od kiedy kolega tutaj właśnie jest tu z nami chce, żeby ten protokół był i tylko w tym jednym przypadku nakazuję wręcz, jeżeli jest protokół, proszę ten protokół na maila do pana Kozubskiego  przesłać i myślę że nie będzie on w jakimś większym biegu, a protokół który zostaje przyjęty na sesji wprowadzamy do BIP-u i wtedy jest dostępny protokół jako zatwierdzony przez Radę. Tak, tylko stwarza pan problemy panie radny, więc w przyszłości będzie trzeba zmienić regulamin bo jest co prawda nie zgodne z regulaminem ale wyrażam na to zgodę. Czy jeszcze są jakieś uwagi do protokółu? Kto jest za przyjęciem protokołu z ostatniej sesji proszę  podniesienie ręki do góry. Za przyjęciem 15, dziękuję bardzo. Szanowni radni w pkt.4 porządku sesji  Informacja o pracy Burmistrza w okresie międzysesyjnym – pan Burmistrz zrezygnował z dzisiejszego wystąpienia ze względu na okres wakacyjny, mówiliśmy że sesji w sierpniu nie będzie, tak że żeby trochę powiedzmy skrócić ten czas tu, to będzie taka informacja na najbliższej sesji wrześniowej, być może tam pan Burmistrz jeszcze trochę poprawek wprowadzi, skróci to i tylko najważniejsze punkty. Z tego co wiem to w pkt. 5 informacja o pracach komisji w zasadzie to komisje w tym okresie  nie miały swoich spotkań, czyli też jak by ten punkt pomijamy i w kolejnym punkcie zmiany w planie zadań inwestycyjnych  i budżecie gminy Sośnicowice na rok 2016 proszę Pana Burmistrza. 

Burmistrz – wysoka rada mi wybaczy że dzisiaj mi wybaczy że dzisiaj tylko w koszulce, jest strasznie duszno i teraz mówię na siedząco tak? Dziękuję. Proszę państwa więc powtórzę to co wczoraj na komisjach mówiłem i może, tak już tylko bardziej skrótowo dział 010 § 6050 -"Kompleksowe uporządkowanie gospodarki ściekowej w aglomeracji Sośnicowice", chodzi o budowę kanalizacji sanitarnej w Łanach Wielkich, proszę państwa zmiana o 50 000 zł, dodajemy 50 000 zł. Potem w tym samym paragrafie ostatnie zadanie - "Uporządkowanie gospodarki ściekowej w Tworogu Małym, budowa przydomowych biologicznych oczyszczalni ścieków", też zwiększamy o 50 000 zł a natomiast w dziale 6057 w pierwszym zadaniu komleksowe uporządkowanie gospodarki ściekowej Sośnicowice dotyczących Łan Wielkich minus 41 400 zł to jest wszystko takie czyszczenie, które robi pan Skarbnik, przenosi z jednego miejsca do drugiego po to, żeby do tych właściwych paragrafów, krótko mówiąc. W tym samym paragrafie, na koniec to zadanie - "Uporządkowanie gospodarki ściekowej w Tworogu Małym, budowa przydomowych biologicznych oczyszczalni ścieków" minusujemy 25 000 zł a w zadaniu § 6059  - "Kompleksowe uporządkowanie gospodarki ściekowej w Sośnicowice Łany Wielkie" minus 8 600 zł i w tym samym dziale, ostatnie zadanie na drugiej stronie, ale to na początku przed działem 600 - "Kompleksowe uporządkowanie gospodarki ściekowej w Tworogu Małym budowa przydomowych biologicznych oczyszczalni" minus 25 000 zł. W sumie tam gdzie są minusy przeszło na plusy w inne paragrafy. Proszę państwa na drugiej stronie w dziale 600 § 6050 drugie zadanie - "Budowa drogi ul. Szkolna w Sośnicowicach i Łanach Wielkich", chodzi o projekt, ponieważ płatność będzie za ten projekt dopiero w następnym roku to, to zadanie minusujemy o 50 000 zł. Trzecia strona, dział 700 § 4270 - "Remont pokrycia dachu budynku dachu świetlicy wiejskiej w Łanach Wielkich", chodzi o nowe zadanie, chodzi o zwiększenie o 10 000 zł, ponieważ w ostatnim okresie płyty, czy tam płyty faliste wyraźnie uległy zdegradowaniu, one są już ponad 20 lat i zaczęło tam przeciekać a sam budynek został naprawdę bardzo, bardzo wyremontowany, między innymi przy udziale sponsora. Proszę państwa, musimy zrobić takie ratowanie tego dachu, zanim się w przyszłym roku za nie weźmiemy. Ja o tym mówiłem na komisji, tylko tyle że jeszcze w tym roku zrobimy taką ekspertyzę po to żeby wiedzieć no ile to zadanie ewentualnie może nas kosztować. Następna strona w dziale dalej 750 mamy w § 6050 tam jest czwarte zadnie - "Zagospodarowanie terenu wokół stawu w Rachowicach" tutaj jest taka nadwyżka tego zadania które zostało wykonane chodzi o 500 zł zostało i następne zadanie na końcu tego paragrafu- "Zakup wraz z montażem dwóch urządzeń do siłowni plenerowej w Bargłówce" tu jest akurat nadwyżka o 3 500 zł czyli pozostało w tym zadaniu 3 500 zł, Rada Sołecka ma możliwość wykorzystać je. Dział 754 § 4270 pierwsze zadanie zakup to jest zakup usług remontowych a to chodzi o remont dachu budynku OSP w Bargłówce. Proszę państwa tam też powstał problem, powstały zacieki, pani Sołtys mogła by to szeroko objaśnić co to się stało i dlaczego i nie ma innego wyjścia trzeba to wyremontować, ponieważ w środkach OSP mamy te środki więc ten budynek tam ten dach uszczelnimy i jeszcze z tych pieniążków OSP i dlatego to zadanie zostało wpisane. Dział 801 § 4270 to jest następna storna - "Remonty bieżące budynku Szkoły Podstawowej w Sośnicowicach" zwiększamy tam ze środków szkół o 3 000 zł w tych remontach po prostu trochę więcej trzeba zrobić nie będę tu mówił o szczegółach bo nawet mógłbym się pomylić bo tyle tego było, jedno się robi, wyskakuje druga sprawa, poszerza się zakres remontu i tak ciągle wyskakuje. W tym samym dziale z ale za to w § 4270 w drugim zadaniu - "Remonty bieżące i naprawy w Przedszkolu w Łanach Wielkich", podobna sprawa, brakuje 500 zł, żeby tam takie drobiazgi wyremontować. Następna strona, na końcu w dziale 900 § 6050 - "Budowa oświetlenia chodnika łączącego ul. Szprynek z ul. Kościuszki w Sośnicowicach", proszę państwa mamy zrobiony projekt i chcielibyśmy jak najszybciej doświetlić to wąskie przejście między nową częścią Sośnicowic, a tą starą częścią Sośnicowic, chodzi tu dokładnie za domem kultury i proszę państwa tutaj występujemy o 35 000 zł , czyli zwiększenie tej kwoty poprzedniej o 35 000 zł na budowę tego oświetlenia. Następna strona, w tym samym dziale, proszę państwa to są takie ruchy o których wczoraj mówiliśmy, zagospodarowanie terenu przy parkingu wiejskim na skrzyżowaniu ul. Wiejskiej i Rachowickiej i Kasztanowej w okolicy kościoła, poprzez stworzenia miejsca dla odpoczynku dla rowerzystów z ławką i stołem, chodzi o 3 500 zł to jest jakby jedna sprawa, druga to zagospodarowanie terenu przy ul. Wiejskiej ale to w Smolnicy poprzez obsadzenie skarpy, a tu nie powiedziałem jakiej miejscowości tak? Rachowice, wszyscy wiedzą już po wczorajszym wyjaśnieniu. Zadanie zostało nazwane bez miejscowości i to tak ciągniemy dalej to. Ona na terenie Sierakowic już się nazywa Rachowicką, a tak się zaczyna jak się zaczyna .Nie będziemy tego prostować bo wszyscy wiedzą o co chodzi, nikomu nie trzeba w Rachowicach powtarzać gdzie ta ul. jest. Potem mamy zadanie zagospodarowanie terenu przy parkingu chodzi o przesunięcia i to jest to samo przy parkingu na skrzyżowaniu i dotacja z Powiatu, jedna i druga, następne zadanie mówiliśmy, startowali w konkursie. Nasz sposób podchodzenia że ktoś startuje, wygrywa konkurs, my tyle samo dokładamy i do tego zadania właśnie po dokładamy równowartość wygranych, czy zdobytych dodatkowych środków i zarówno i co do Smolnicy, chodzi o obsadzenie skarpy krzewami ozdobnymi i to co chodzi a w Rachowicach, o ławkę ze stołem. Proszę państwa potem jest jeszcze zadanie w dziale 926 § 6050 - "Budowa zaplecza socjalno szatniowego przy boisku w Sierakowicach", proszę państwa przetarg wyszedł na nieco większą kwotę, wczoraj też tłumaczyłem jak to często zakładamy dlaczego dajemy do budżetu tyle, choć nie są to kwoty pełne, które późnij trzeba zapłacić, nie chcę tutaj już szeroko mówić żeby też to ktoś nie przeczytał i znowu w jakiś sposób w jakiś nie właściwy sposób nie wykorzystał. Zwiększenie kwoty o 50 000 zł i będziemy mogli rozpocząć realizację tego zadania. A tutaj tak, mamy ten sam dział, mamy ten sam paragraf ale chodzi o rozbudowę OSiR-u w Sośnicowicach o te tereny rekreacyjno sportowe, prosimy o zwiększenie o 40 000 zł, zresztą jeżeli chodzi tę część wypoczynkową to naprawdę jesteśmy bardzo daleko zaawansowani w pozyskanie pieniędzy z tej "Leśnej krainy" i to duże kwoty, tak że musimy jeszcze trochę zrobić, żeby jak najszybciej być gotowym do wykonania tego zadania a jednocześnie pozyskania dużych pieniędzy, dziękuję bardzo.
Przew. Rady – czy są pytania do pana Burmistrza, radny Wiaderny proszę.
r. Wiaderny – nie zapytałem na komisji pan Burmistrza o przybliżony termin realizacji tego naszego obiektu.
Burmistrz – jak mamy zwiększoną kwotę natychmiast podpisujemy umowę. Bo nie możemy podpisać jak nie mamy zabezpieczenia. My rozstrzygnięty mamy przetarg pod tym kontem że wiemy kto dał najniższą kwotę, jak będziemy mieć pieniądze to wtedy rozstrzygamy go i podpisujemy umowę. 
r. Waliczek – panie Burmistrzu czy są jakieś nowe wieści dotyczące, bo tu mamy w planie też taką pozycję ul. Kasztanowa w Sośnicowicach czy coś wiadomo, czy są jakieś szanse żeby to tam oświetlenie było?
Burmistrz – na pewno tak bo po pierwsze mówiłem że mamy sponsora, natomiast nie mamy sprawy własnościowej do końca załatwionej, po za tym to zadanie musi się znaleźć  w budżecie czyli jak już wszystko będziemy mieli załatwione a uznamy, że zadanie trzeba szybko realizować i będzie wola radnych że my znajdziemy pieniądze gdzieś tam                          i znajdziemy na to zadanie te pieniądze tyle ile trzeba, po za tym bez projektu tego nie ruszymy. Jak projekt będzie gotowy i te sprawy własnościowe z mocy prawa, jest to trochę skomplikowane ale cały czas biegnie tak że spokojnie. 
r. Waliczek – chodzi o  czy mieszkańcy mogą jednak spokojnie czekać, że będzie coś ,ja rozumiem że muszą być te procedury.

Burmistrz – cały czas to zadanie jest na tapecie. 

r. Waliczek – dobra dziękuję. 
Przew. Rady – czy jeszcze ktoś? Proszę radna Ludwig.
r. Ludwig – mam pytanie do pana Skarbnika, bo nasz skarbnik wie że ja w tych kwestiach to nie bardzo, chodzi mi o te punkty zagospodarowania terenu itd. Nie mogę się rozczytać w tych kwotach, czy ja dobrze rozumiem panie Skarbniku, najpierw jest wykazana tak jakby całość, 9 500 zł. Później 7 000 zł i 3 500 zł co daje 10 500 zł. To jest jako nagroda, wioska startowała w konkursie, a to jest dotacja.
Skarbnik –  tego nie widać, już tłumaczę, z tych zapisów nie widać,  dlatego że dotacja to jest po dochodach, natomiast te zapisy dotyczą wydatków. Proszę zauważyć że te zadania są dwukrotnie wymienione, dlatego że są dwa paragrafy 4210 czyli zakupy i drugi 4300 czyli usługi i jak się chce teraz wziąć jedno zadanie trzeba zsumować kwotę z 421 z zerem i 430 z zerem i wtedy to jest zadnie łączne.
Przew. Rady – wyczerpaliście tak pytania, więc proszę Skarbnika o zmiany w budżecie na 2016 r.
Skarbnik – nie będę o tych zadaniach o których  Pan Burmistrz dokładnie nawet za paragrafami wspominał. Do dzisiejszego projektu uchwały wprowadzone zostały takie decyzje Wojewody o zwiększeniu dotacji dla gminy Sośnicowice w dziale 750 to jest na zadania zlecone z zakresu administracji rządowej 2 494,11 zł i oczywiście po wydatkach ta sama kwota. Z zakresu pomocy społecznej na zabezpieczenie społeczne i wspieranie rodziny 3 743 zł i po wydatkach na świadczenia i też pomocy społecznej ale na zasiłki stałe 12 436 i również po wydatkach ta sama kwota. Natomiast jest jeszcze, jak by nawiązując do pytania wprowadzona po dochodach dotacja z Powiatu, łącznie na te dwa zadania dostajemy 3 720 zł i równoważną 3 720 zł dokładamy z swoich, bo takie były ustalenia tutaj kiedyś podjęte przez Radę. To po stronie dochodów i wydatków z tym związanych, natomiast jeśli chodzi o inne niż te inwestycyjne, to są przesunięcia w dziale 010 w związku z dokonaniem ekspertyzy, czyli z jednego paragrafu na drugi. Zabezpieczenie środków na współpracę z kancelarią prawną która asystuje, pomaga i wspiera a czasami pełni rolę też pełnomocnika w sprawach związanych z vatem z odzyskiwaniem vatu, to jest potrzebne dla tego aby w naszym imieniu występować o interpretacje i reprezentować nas w Urzędzie Skarbowym przy sporach. Były już takie ale na razie wygraliśmy, znaczy na razie bo raz tylko Urząd Skarbowy podjął próbę sprawdzenia nas ale, że było wszystko w porządku to myślę, że na tym się skończy. W każdym razie zabezpieczając te środki na umowę którą będziemy podpisywać, zabezpieczamy środki łącznie na dwa lata w wysokości maksymalnej jaką możemy czyli 125 000 zł netto, łącznie z vatem to będzie 153 750 zł w rozbiciu w roku 2016 - 46 000 zł w 2017 czyli do WPF-u   108 000 zł, oczywiście to są limity górne. Tak jak wczoraj wspomniałem te kwoty są uzależnione od wysokości odzyskanego vatu, mamy ustalone 15% natomiast wynagrodzenie za audyty które będą prowadzone, będą pomniejszane od tego limitu w związku z tym jeżeli odzyskamy tyle, że będzie trzeba zapłacić maksymalnie to audyty mamy za darmo, taka dosyć korzystna jest umowa ale firma na prawdę współpracuje i sprawdza się. Kolejne to są przeniesienia między paragrafami w oświacie, konkretnie w przedszkolu w Rachowicach. Wprowadzenie tego zadania dotowanego z Powiatu, bo część tam nasza własna, jak również przeniesienie między paragrafami w zakresie zieleni miejskiej  ,też zakupu za usługi i ostatnia pozycja to jest zmniejszenie o 23 000 zł środków przewidzianych na dotacje, na prace konserwatorskie restauratorskie przy zabytku, chodzi o kościół parafii pod wezwaniem św. Bartłomieja w Smolnicy, też wspominałem, że w tym roku nie będziemy mogli tam dofinansować. To byłby budżet, natomiast jest jeszcze jedna taka zmiana w wydzielonym rachunku jednostek oświatowych, jest wniosek aby w takim funkcjonującym przy szkole podstawowej w Sierakowicach rachunku dochodów, zwiększyć po dochodach i wydatkach po 20 000 zł bo tylko taka jest możliwość, plan jest po dochodach i wydatkach. Dochody to jest to minimum, które można uzyskać a wydatki to jest maksimum , które można wydać. WPF ponieważ pojawiają się nowe pozycje to chciałbym o nich wspomnieć, mianowicie przyszło pismo z Gliwic z Urzędu Miejskiego, oni nam świadczą usługi w postaci takiego doradztwa metodycznego dla nauczycieli i przyszedł projekt umowy , który przewiduje okres 2016 , 207. Ponieważ w 2017 roku żeby można było podpisać trzeba gdzieś to wpisać, to wpisujemy to o WPFu. Kwota śmieszna no może nie dla wszystkich, 1 000 zł w 2016 i 2017, 1 000 zł ale dla czystości zapisu to co pan Burmistrz też gdzieś udzielał odpowiedzi, jeżeli podpisujemy zobowiązanie musimy pokazać że gdzieś mamy środki. Tym miejscem jest WPF jeśli chodzi o okres po 31 grudzień 2016. To była jedna pozycja. Druga to ci watowcy tak ich nazwijmy, już wiemy o co chodzi, ta kancelaria prawna. Trzecia jest związana z tą uchwałą dodatkową, która będzie dziś podejmowana wprowadzająca do WPFu zadania - "Przebudowa drogi powiatowej nr 2991 S na odcinku od Kozłowa do granicy z miastem Gliwice" w wysokości 150 000 zł, okres realizacji ponieważ w tym roku przystępujemy tą uchwałą czyli jest 2016, 2017 wydatek tylko w 2017, 150 000 zł tak jak wczoraj państwo przegłosowaliście. Ostatnie, takim rzutem na taśmę wniosek ale nie wielki, chodzi tylko o doprecyzowanie nazwy zadania -  "Uporządkowanie gospodarki ściekowej w Tworogu Małym budowa przydomowych biologicznych oczyszczalni ścieków" i dodany "etap I". Dziękuję 
Przew. Rady – pytania do pana Skarbnika? Pytań nie ma, kolejny pkt. 7 porządku obrad przyjęcie uchwał proszę o odczytywanie kolejno  projekty uchwał.

r. Goldman odczytał   

1. Uchwałę  Nr XX/164/2016  w spr ustalenia sieci publicznych przedszkoli prowadzonych przez Gminę Sośnicowice 

Przew. Rady – dziękuję bardzo, jakieś uwagi? 
r. Kozubski – czy już zakończono procedurę do tego żeby prawo miejscowe. Mam pytanie, ponieważ prawo miejscowe wymaga konsultacji, prawda. Konsultację się skończyły wczoraj jako warunek, przy konsultacjach jest takie pismo, informacja Burmistrza w sprawie tej konsultacji, terminy kiedy można składać itd. Ostatnie zdanie, no jest bardzo nieczytelne ale ostatnie trzy słowa, nie wiem co ale: oraz przedstawić sprawozdanie Radzie Miejskiej. Czy przed głosowaniem to sprawozdanie będzie przedstawione, czy?
Przew. Rady –  proszę o wyjaśnienie Sekretarza

Sekretarz – taki jest zapis w uchwale dotyczącej konsultacji projektów uchwał i praktycznie przyjęliśmy zawsze taką praktykę od samego początku, że jeżeli nie ma żadnych uwag to o tym nie informujemy, po prostu ta uchwała jest podawana. Jeżeli były by jakieś uwagi do tej uwagi to wtedy przed daną uchwałą po prostu taką informację zamieszczamy. Tu żadnych uwag nie było, informacja dzisiaj ukazała się w sprawie, że konsultacje się zakończyły na BIP- ie i formalnie to jest zakończona procedura. 
Burmistrz – krótko mówiąc tak, jeżeli by były jakiekolwiek uwagi lub zapytania, to ja miałbym je obowiązek je tutaj przedstawić i ewentualnie się do nich ustosunkować.
r. Kozubski – nie znam zapisu no bo jeżeli zapis ustawy mówi, że przedstawia to wydaje mi się że wtedy tak jak jest np. przy jakieś opinii RIO żeby zatwierdzić budżet czy coś, tam bez względu na to czy RIO miało uwagi czy nie miało to jest procedura powiedzenia, więc dlatego zapytałem, ja się tylko zapytałem. 
Przew. Rady – jeszcze ktoś?

Kto z radnych jest za przyjęciem uchwały w spr. ustalenia sieci publicznych przedszkoli prowadzonych przez Gminę Sośnicowice  ,proszę o podniesienie ręki do góry 


za –15               jednogłośnie.

Rada przyjęła uchwałę jednogłośnie.
r. Goldman odczytał   

2. Uchwałę  Nr XX/165/2016  w spr przyznania w 2016 roku dotacji celowej z budżetu Gminy Sośnicowice na prace konserwatorskie, restauratorskie, roboty budowlane przy zabytku wpisanym do rejestru zabytków pod numerem A/360/60, tj. kościele filialnym pw. Św. Katarzyny Aleksandryjskiej w Sierakowicach, nie stanowiącym własności gminy










Przew. Rady – zapytała czy ktoś z radnych ma pytanie, pragnie zabrać głos, pytań nie było.


Kto z radnych jest za przyjęciem uchwały w spr. przyznania w 2016 roku dotacji celowej z budżetu Gminy Sośnicowice na prace konserwatorskie, restauratorskie, roboty budowlane przy zabytku wpisanym do rejestru zabytków pod numerem A/360/60, tj. kościele filialnym pw. Św. Katarzyny Aleksandryjskiej w Sierakowicach, nie stanowiącym własności gminy  ,proszę o podniesienie ręki do góry 


za –15    jednogłośnie.

Rada przyjęła uchwałę jednogłośnie.

r. Goldman odczytał   

3. Uchwałę  Nr XX/166/2016  w spr : przyznania w 2016 roku dotacji celowej z budżetu Gminy Sośnicowice na prace konserwatorskie, restauratorskie, roboty budowlane przy zabytku wpisanym do rejestru zabytków pod numerem B/291/15, tj. ołtarzu pw. Świętej Rodziny w kaplicy południowej (bocznej) stanowiące wyposażenie kościoła pw. Św.  Jakuba w Sośnicowicach wpisanego do rejestru zabytków pod numerem A/364/60, nie stanowiącym własności gminy 









Przew. Rady – zapytała czy ktoś z radnych ma pytanie, pragnie zabrać głos, pytań nie było.


Kto z radnych jest za przyjęciem uchwały w spr. przyznania w 2016 roku dotacji celowej z budżetu Gminy Sośnicowice na prace konserwatorskie, restauratorskie, roboty budowlane przy zabytku wpisanym do rejestru zabytków pod numerem B/291/15, tj. ołtarzu pw. Świętej Rodziny w kaplicy południowej (bocznej) stanowiące wyposażenie kościoła pw. Św.  Jakuba w Sośnicowicach wpisanego do rejestru zabytków pod numerem A/364/60, nie stanowiącym własności gminy ,proszę o podniesienie ręki do góry 


za – 15 jednogłośnie.

Rada przyjęła uchwałę jednogłośnie.

r. Goldman odczytał   

4. Uchwałę  Nr XX/167/2016  w spr : zmiany budżetu Gminy Sośnicowice na rok 2016  



Przew. Rady – zapytała czy ktoś z radnych ma pytanie, pragnie zabrać głos, pytań nie było.


Kto z radnych jest za przyjęciem uchwały w spr. zmiany budżetu Gminy Sośnicowice na rok 2016   ,proszę o podniesienie ręki do góry 


za – 15 jednogłośnie.

Rada przyjęła uchwałę jednogłośnie.

r. Goldman odczytał   

5. Uchwałę  Nr XX/168/2016  w spr : zmiany Wieloletniej Prognozy Finansowej Gminy Sośnicowice na lata  2016-2019 










Przew. Rady – zapytała czy ktoś z radnych ma pytanie, pragnie zabrać głos, pytań nie było.


Kto z radnych jest za przyjęciem uchwały w spr. zmiany Wieloletniej Prognozy Finansowej Gminy Sośnicowice na lata  2016-2019  ,proszę o podniesienie ręki do góry 


za – 15 jednogłośnie.

Rada przyjęła uchwałę jednogłośnie.

r. Goldman odczytał   

6. Uchwałę  Nr XX/169/2016  w spr : przystąpienia do sporządzenia Programu Rewitalizacji dla Gminy Sośnicowice na lata 2016 – 2023
Przew. Rady – zapytała czy ktoś z radnych ma pytanie, pragnie zabrać głos, pytań nie było.

Kto z radnych jest za przyjęciem uchwały w spr. przystąpienia do sporządzenia Programu Rewitalizacji dla Gminy Sośnicowice na lata 2016 – 2023,
proszę o podniesienie ręki do góry 


za - 15


- 


Rada przyjęła uchwałę jednogłośnie .
r. Goldman odczytał  
7. Uchwałę  Nr XX/170/2016  w spr : wyrażenia woli przystąpienia z Powiatem Gliwickim do realizacji zadania pn. „Przebudowa drogi powiatowej Nr 2991 S na odcinku od Kozłowa do granicy z miastem Gliwice” w ramach „Programu rozwoju gminnej i powiatowej infrastruktury drogowej na lata 2016-2019”
Przew. Rady – zapytała czy ktoś z radnych ma pytanie, pragnie zabrać głos, pytań nie było.

Kto z radnych jest za przyjęciem uchwały w spr. wyrażenia woli przystąpienia z Powiatem Gliwickim do realizacji zadania pn. „Przebudowa drogi powiatowej Nr 2991 S na odcinku od Kozłowa do granicy z miastem Gliwice” w ramach „Programu rozwoju gminnej i powiatowej infrastruktury drogowej na lata 2016-2019”,
proszę o podniesienie ręki do góry 


za - 15

Rada przyjęła uchwałę .

Wniosków z Komisji nie zgłoszono.
Przew. Rady wracamy do porządku obrad Przechodzimy do kolejnego pkt. 8 Interpelacje wolne wnioski i zapytania ,
r. Hosz
r. Glagla
r. Kozubski
z gości

dyr. Morcinek

r. Hosz – ja chciałam w sprawie rowu przy ul. Zielonej, tam po tej ostatniej nawałnicy, która była w niedzielę, powiem że woda szła ulicą a nie rowem, tak mi się wydaje że został zrobiony ten przesmyk pod ulicą ale dalej tam już ta część nasza przy naszej ulicy jest tak zarośnięta, że ta oda nie ma po prostu się gdzie wydostać i idzie górą . Tak że bardzo bym prosiła o udrożnienie właśnie tego rowu. Wykoszenie i chyba pogłębienie bo on kiedyś był tak ładnie zrobiony a  tej chwili do tego mostku od Raciborskiej. W tej chwili to się tam chyba troszeczkę zarwało tym poboczem i ten rów jest już bardzo płytki i jak są większe opady to woda idzie górą. Dziękuję bardzo.

Przew. Rady – rozumiem że zapisane i zostanie przekazane odpowiedzi nie będzie. 
r. Glagla – chciałem też w nawiązaniu do sytuacji jakie mają miejsce coraz częściej, gospodarka odprowadzania wody deszczowej działa dość poprawnie, nie odnotowujemy większych podtopień podczas takich gwałtownych ulew, aczkolwiek znajdują się nowe miejsca gdzie tam akurat  następuje oberwanie chmury ale ja już nie wiem, będę musiał notować to, po raz kolejny przypominam że tereny zalewowe za czasów niemieckich jeszcze do czegoś służyły. Jest tam ileś lat po wojnie, zasypujmy wszystko co się da i gdzie się da, nie wiem czy ktoś to kontroluje. Miałem zapewnienie Burmistrza rok czy dwa lata temu mając jakieś spotkanie, a pro po zagospodarowania przestrzennego, wtedy też to sygnalizowałem. Tereny zalewowe służyły po to żeby na łąkach przy ciekach wodnych ta woda się spokojnie rozlewała a nie podnosić ją, bo jeżeli my ją próbujemy podnosić, to zaczyna swoją moc pokazywać i potem tam gdzieś wypłynie komuś w piwnicy albo zalewając komuś mieszkanie ,dom powodując coraz większe szkody. Jeżeli ona spokojnie się rozleje po terenach takich jak łąki to w tym momencie ta woda sobie tam postała dwa, trzy dni i spokojnie spadała nie robiąc większych szkód w zabudowaniach. W tej chwili te tereny są podnoszone, przekształcone, następują tam budowy domów ale ta woda gdzieś zmieścić się musi a z tego co widzimy w ostatnich latach to bardziej się nasila. Gwałtowny opad, 15 minut, pół godziny i nagle zaczynają być poważnie zagrożone niektóre zabudowy. Tak że to tylko taka przestroga, żeby jednak czuwać nad tym ale i rozsądnie postępować bo te anomalia będą i widzimy co się dzieje, są szkody płacz i pretensje do kogoś że coś nie zostało załatwione na czas.
Burmistrz – tak bo kolega poruszył temat który i powołał się zresztą na mnie co powiedziałem, też pamiętam co powiedziałem, w planie zagospodarowania przestrzennego pewne tereny będą i są chronione. Kiedyś to było napisane na miękko ale nie było to przestrzegane i w różny sposób sobie zagospodarowywali różni ludzie działki. Niektórzy ludzie kupowali te działki po to by mieć tanie działki, potem podnosili teren, bo jak usiądzie to potem do zmian w planie i to się już stało. Szczególnie jeżeli chodzi o Łany Wielkie bo struktura tych terenów się zmieniła i w niektórych przypadkach musieliśmy tam trochę linię zabudowy przesunąć bo się nadaje pod zabudowę a nigdy tam ta woda przynajmniej na razie aż tak daleko nie wystąpiła. Ja bym chciał tylko państw przestrzec przed takimi jakimiś jednoznacznymi pomysłami czy też dyskusjami na ten temat bo tak jak przychodzi to co przyszło teraz to nie ma mocnych, możemy mieć różne rzeczy , dużo rzeczy i nikt sobie z tym nie da rady. Ja jak długo żyję nigdy mi nie uszkodził samochodu grad a teraz na moich własnych oczach jest tak, na moich oczach nawet w Smolnicy w tamtym miejscu, oczywiście zmieniło się tam trochę na drodze itd. ale nigdy tam tyle wody nie było, nie widziałem, po prostu nie widziałem. To co stał się w Żernicy, że przez Żernicę nie można było przejechać w moim życiu, a trochę żyje, nigdy tak nie było żeby przez Żernicę nie szło przejechać. Czyli na to nie ma siły czy to się powtórzy za sto, czy za ileś tam lat to już jest inna sprawa. Natomiast to co kolega mówi, pewne tereny muszą być chronione a szczególnie powiedzmy w dużych miastach. U nas tych terenów nie jest tak dużo ale one są chronione i staramy się pilnować  tego. Miejmy nadzieję że nigdy nie dojdzie do takiej sytuacji, że ktoś się w takim miejscu wybuduje a potem go zaleje. W tamtych czasach w Smolnicy np. w najniższym miejscu powstały dwa domy i do dzisiaj stoją i jeszcze nigdy je nie zalało, a można by przypuszczać że jest to miejsce zalewowe. Ja tylko mówię o mojej miejscowości rodzinnej. I tak by można po kolei, proszę państwa jeżeli ktoś i teraz dam przykład, teraz z tej ostatniej ulewy. Ktoś remontuje sobie dom stary żeby sobie zrobić dach i tu już patrzę na koleżankę bo tu chodzi o Bargłówkę i proszę państwa idzie droga to dla której opracowujemy plan, tzn. projekt odwodnienia tej drogi a jednocześnie pójdzie tam kanalizacja i tyle lat wszystko istniało i podejrzewam że ten dom był nie raz zalewany, bo droga jest trochę wyżej i z tej drogi zjeżdża sie do tego domu nie tak ostro, ale ewidentnie widać że się fajnie zjeżdża, na wprost tego zjazdu jest próg tego domu tyle wyższy od tego po czym się jedzie. Z drugiej strony znowu w tą stronę domu idzie i tam idzie dalej i ten dom nowiusi teraz spod igły, nowe meble są wprowadzone, ten dom został w tym roku zalany. On będzie zawsze zalewany, my zrobimy odwodnienie tej drogi i on będzie dalej zalewany jak przyjdzie to co przyszło, bo ta droga jeszcze Dolna jest tak że jedzie się trochę na dół, potem do góry, tam ta woda się zbierze, do niego poleci najpierw i to odwodnienie które zrobimy tam jakieś to one będzie na jakieś normalne warunki. Tak że proszę państwa będziemy mieli problem. Kolegi apel jest słuszny tyle tylko że chciałbym żeby to nie było tak zrozumiane że jak coś zrobimy to nigdy już nie będziemy podtapiani. Ja tylko podkreślę jedną rzecz i znowu trzeba bardzo podziękować znowu jednemu człowiekowi, bo to że działa u nas spółka wodna to pani sołtys z Sierakowic dzisiaj może naprawdę spokojnie spać, gdyby jeszcze ten potok Sierakowicki a szczególnie w okolicach Stargotu tam gdzie przepusty były takie jak mają być to byśmy chyba całkowicie dosyć spokojnie spali. Jedno wąskie gardło tam jest. To tyle. Dziękję.
r. Ludwig – może tak nawet poza protokołem bo krąży plotka że to co się działo w Sośnicowicach na ul. Powstańców itd. to było że tu taj mamy do czynienia że pękły tamy na tych stawach?
Burmistrz – na początek -  nie prawda, po drugie kiedyś pękło, wszystkie nie tamy tylko te groble na stawach. Stawy były opuszczone przez wodę całkowicie. Pan Winkler miał ryby prze okno w domu. W tym roku pan Winkler nawet nie miał wody na ścianach swojego budynku i widzicie, znowu to jest następny budynek który został postawiony tam gdzie nie miał prawa nigdy powstać, tam jest jeszcze był drugi budynek a powstał, on ma ponad sto lat i za życia pana Winklera który jest trochę starszy ode mnie on tylko raz ryby wybierał ze swojego domu tak przynajmniej mi mówił. Natomiast mogę oczywiście państwu powiedzieć zresztą jest tu też kolega strażak i Sekretarz który cały czas brał w akcji udział, to że woda przez ten ostatni wał przechodziła, powiedzmy warstwą około 20 cm, bo gdyby jeszcze było godzinę opadów takich intensywnych to wtedy by nam nic nie pomogło. Te staw by puściły, za sobą by poniosły coś tam dalej , ryby poszły tak i tak. Ten pierwszy staw też przez groble przeszło ale ten młody człowiek miał tam swoją koparkę i uszczelnił to i puścił to przez pola, żeby to wolniej szło, żeby to na tych polach się rozlało, nic takowego się nie stało. To był wyjątkowy deszcz i rzeczywiście to co się stało tam na ul. Powstańców, Młyńskiej nie wiem kiedy ostatnio też tak było ale też coś się stało tak bo tam pod tym jednym mostkiem konar wpadł i on mocno przyhamował bo potem jak to tam zdjęli, tą kładkę  i udało się to wyciągnąć to dość szybko schodziło. Ale zagrożenia nie było bo przynajmniej te pół metra było do najbliższego ewentualnie domu i tam nikomu na podwórku nawet woda nie weszła, za bramę i wszystko jest ok. Ja jeszcze raz mówię jak są ekstremalne warunki to proszę nikogo nie obwiniać bo to się nie da przejmować. Tam mu po uszkadzało te groble ale nic nie puściło, jak by puściło to jesteśmy w zupełnie innym miejscu. 
Przew. Rady – dziękuję bardzo, proszę r. Kozubski.
r. Kozubski – pani Przewodnicząca temat, który ja zwracam do procedury podejmowania uchwały tam o tych likwidacji, czy pozbawienia kategorii drogi publicznej, chce wszystkich uspokoić bo śledziłem to dokładnie, 5 lipca wojewoda ogłosił w dzienniku urzędowym to i po 14 dniach 20 uchwała jest. Oczywiście skutek prawny, czyli ta droga przestanie być drogą publiczną od 1 stycznia. Na razie wszystkie te sprawy, które wtedy poruszyłem były moimi obawami, ponieważ procedura uchwalania prawa miejscowego każe, dwa dni przed sesją jest, wróciłem z urlopu, zastałem w skrzynce zawiadomienie i następnego dnia udałem się na sesję czy na komisję. Tak że moje wystąpienie w wówczas było ciągiem przypuszczeń, wątpliwości i podkreślałem, że priorytetem jest remont drogi i nigdy tego nie podnosiłem i nigdy nie było obawy tego, że ta uchwała przynajmniej u nas będzie podjęta. Dlatego też, no niestety miało miejsce na sesji zdarzenie o które poinformowałem panią Przewodnicząca a mianowicie, to jest moje odczucie i mam do nie go prawo, zostały wtedy naruszone moje dobra osobiste. Ponieważ ja wiem, że agitowanie żeby podjąć tą uchwałę, nigdy nie zamierzałem nikogo namawiać żeby nie podejmować tej uchwały, nie mniej jednak padły na tej sesji słowa które, cytuję z protokołu: po drugie śmiem twierdzić, że wprowadził pan Radnych w błąd, nie będę teraz z panem dyskutował bo sobie przeczytam i potem będziemy mogli dyskutować punkt po punkcie, ja uważam że pan cały czas wprowadzał w błąd Radnych. Jest to wyraźne oskarżenie o przekazywanie Radnym jakieś nieprawdy, bez powiedzenia tego czego dotyczy to wprowadzanie w błąd, jest to puszczenie oskarżeń które no w moim odczuciu naruszają moje dobra osobiste. Ja tylko miałem pewne obawy wynikające  z tego, że ja rozróżniam pojęcie drogi, drogi publicznej, w ogóle drogi od prawa własności nieruchomości, którą zajmuje dana droga i drogi któreśmy likwidowali, prosiłbym pana Skarbnika o potwierdzenie lub nie ale już w tej chwili w tym sensie, że te drogi jako środek trwały z pewną wartością są drogami gminnymi, prawda. Z chwilą pozbawienia kategorii drogi publicznej, droga jako środek trwały dalej pozostaje gminna, tak?
Skarbnik – mam odpowiadać?

r. Kozubski – jeżeli można, bo bym chciał konsekwentnie

Przew. Rady – proszę kończyć 

r. Kozubski – dobrze, to w takim razie tak to rozumie i moje pytania wówczas zmierzały do jednego, czy fakt że droga publiczna jako budowla, obiekt budowlany, przeznaczony do ruchu, że możemy, w uchwale żeśmy powiedzieli, że jest ogólno dostępna ta droga, ta droga ale teraz czy, wtedy zadawałem pytania, czy nie będzie przeszkód w funkcjonowaniu tych dróg nazwijmy w cudzysłowie zlikwidowanych nie będzie problemu w utrzymaniu, w naprawianiu, w remontowaniu w przypadku kiedy nieruchomości pod tymi drogami nie będą nieruchomościami stanowiącymi własność gminy i zadałem takie pytanie i powiedziałem, że ja nie miałem czasu tego sprawdzić ale mam nadzieję, że tak brzmi w protokole, że było poddane to analizie i nie uzyskałem wtedy odpowiedzi, nie mniej jednak pozwoliłem sobie pomiędzy tamtym momentem, a tym troszkę pewne rzeczy sprawdzić i rzeczywiście to co pan Burmistrz powiedział wtedy, źe w protokole zapisane że jedynie Kasztanowa droga tam nie ruchomości nie są gminne tylko Skarbu Państwa, pozostałe dogi są własnością, drogi, ja zadałem pytanie o nieruchomości, więc na pewno drogi są gminne dalej zostają w tym momencie. Nie mniej jednak ul. Kasztanowa w zakresie, w którym była drogą publiczną te elementy wyasfaltowane nazwijmy obejmują dwie działki geodezyjne, oby dwie są Skarbu Państwa. Oczywiście to, że przez tyle lat nikt nie zrobił regulacji prawnej, nie przejął tych działek na skarb to jest inna kwestia i nie powinno być tutaj przedmiotem, choć rzeczywiście to nie jest tak jak powinno być. Kolejna droga, Szeroka  którą się bardzo martwiłem to jest gmina która składa się z dwóch działek należących do Gminy właściwie tylko przedzielonych paskiem z działki Skarbu Państwa w miejscu gdzie biegnie rów, czy ten potok, na tym mostku powiedzmy to jest Skarbu Państwa. Nie znam szczegółowo przepisu jakie musi spełniać działka żeby mógł być wykonany wjazd ale przyjrzałem się tutaj na wjeździe ta działka gminna ma szerokość 9m, nie wiem może to jest za mało żeby zrobić wjazd, nie znam się na tym ale to jest droga z którą na pewno nie będzie problemów od strony remontowej. Potem jest ul. Strażacka, drogę czy powiedzmy koronę drogi obecnie tworzy jedna działka należąca do Skarbu Państwa. Też powiedzmy procedury przejmowania na rzecz Gminy tych działek Skarbu Państwa są na pewno prostsze i może i nawet szybsze w takich przypadkach. Kolejna ul. Osiedlowa. Osiedlowa składa się z 4 działek od strony Lipowej jest to działka gminna, należąca do Gminy, potem na wysokości, mniej więcej pana Sosny jest fragment działki Skarbu Państwa potem znowu aż do narożnika do skrętu jest działka należąca do Gminy, natomiast działka ta poprzeczna wzdłuż płotu pana Salingera aż do wyjazdu jest działką należącą do osoby prywatnej, sprawdzone to w księdze wieczystej, to jest osoba prywatna. Przechodzę do ostatniej drogi która jest działką, droga Górna, tutaj ta droga i od drogi tej wojewódzkiej, tu jest  sześć działek tworzy tą drogę, cztery  nich są działkami gminnymi, dwie działki stykające się na odcinku jednej posesji należą do osób prywatnych. Oczywiście jakby potwierdza to moje przypuszczenia, czy moje obawy, czy moją troskę wtedy, że oczekiwałem wtedy odpowiedzi na pytanie czy cokolwiek, fakt że te działki dotychczas, oczywiście one dawno powinny być już gminnymi, procedurami poprzez Wojewodę powinny być gminne ale czy teraz, po pierwsze w najbliższym czasie cokolwiek to przeszkadza? To jest jedna rzecz. Druga rzecz czy z dniem 1 stycznia osobą, które nie mają już swojej nieruchomości zajętej drogą publiczną a mają użytek drogowy, czy zostanie naliczony podatek bo niestety przepisy tak nakazują, że w tym momencie, też moja obawa znowu, nie jestem tego pewien ale czy w wyniku naszej decyzji prawda coś takiego się nie stanie i dlatego też wtedy moje wystąpienie było okazaniem pewnej troski że procedury uchwalania tego typu uchwał nie powinny się odbywać tak że to się dzieje z dnia na dzień. Możliwe że wszystkie te pytania i wątpliwości mógłbym rozwiać, nie wiem dlaczego zostałem pominięty przy spotkaniu o którym się mówiło tutaj, o spotkaniu z projektantami czy Zarządem Dróg Wojewódzkich na które byli poproszeni i wtedy były, jakieś się toczyły rozmowy odnośnie właśnie drogi 408 Sierakowicach i dziwne że jeden z Radnych nie był w ogóle powiadomiony, nie powiem zaproszony ale przynajmniej powiadomiony, żeby mógł przyjść. No więc stąd cała ta moja determinacja wtedy związana. Tak że mam nadzieję, że odpowiedz na pytanie, czy nic się złego nie dzieje, ja uważam że powinniśmy tutaj jakby zobligować że w zamian za to, że musieliśmy zlikwidować bo musieliśmy zlikwidować te drogi i to na pewno z tym nikt nie dyskutuje, natomiast nie schował bym tak żebyśmy jakby zalecili, żeby niezwłocznie przystąpić jakby do uregulowania stanu prawnego tych nieruchomości ale, czyli doprowadzenia to tego żeby wszystkie te działki były gminne i wtedy nie będzie najmniejszego problemu z finansowaniem, z jakimiś dyskusjami czy można tam coś zrobić czy nie. Rzeczywiście nie mam, aż takiej wiedzy żeby powiedzieć, bo jedynym roku  zdaniem które najprawdopodobniej powiedziałem poprzednio też jako wątpliwość czy w tej chwili można jeszcze przejąć te nieruchomości i wtedy powiedziałem że raczej nie. Dzisiaj z innego źródła powziąłem wiadomość, że nie ma przeszkód, żeby na dzień ten tam 1 stycznia 90 roku te działki zrobić gminnymi prawda, czyli doprowadzić do bezsprzecznie  bezpiecznej sytuacji z taką rzeczą i taki wniosek składam, żeby te działki jak najszybciej stały się działkami gminnymi i żeby w zamian za to pozbawienie kategorii móc jak najszybciej to przeprowadzić do takiego przejęcia i w tym momencie będzie i wilk syty i owca cala. Dziękuję.
Przew. Rady czy będzie jakaś odpowiedź
Burmistrz – oczywiście że tak, to znaczy najpierw poproszę pana Kozubskiego, żeby to przelał na papier to co powiedział, żeby potem nie było trzeba odszyfrowywać bo to idzie bardzo źle on to robi, dlatego prosiłbym o te konkretne pytania przedstawione w formie interpelacji. Te konkretne pytania, konkretne pytania ewentualnie konkretne zarzuty. Ja się nie wycofuję z żadnej mojej wypowiedzi panie Kozubski, ja za długo pracuję, żebym, no mogę się pomylić to nie ulega wątpliwości ale żebym za to co jestem pewny musiał przepraszać lub coś w tym rodzaju. Natomiast chciałbym zadań państwu pytanie czy państwo wiedzą o co panu Kozubskiemu już idzie? Umieją państwo zidentyfikować o to. Jest ktoś w stanie.
r. Wiaderny – jeśli można, króciutko jeżeli tereny pod asfaltem są prywatną własnością to należy je przejąć na własność gminną. Tylko to, nic więcej.
Burmistrz – panie Wiaderny nie odkrył pan Ameryki, my to co roku robimy i wydajemy na to pieniądze, nie da się wszystkiego na raz zrobić bo nasz budżet tego nie wytrzyma i robimy to tam gdzie to konieczne i pan to widzi w budżecie i tak to jest. Nikt, żadna z Gmin, nawet Powiat nie robi tego cały czas i pan Kozubski to na pewno wie. Drugie pytanie które chciałem panu zadać, pan ma bardzo dobrą dokumentację z tego co widziałem, czy mogę wiedzieć skąd ją pan ma, dotyczącą własności tych działek? Pytanie jest proste, skąd ma pan te materiały dotyczące własności tych działek. Dobra, nie chce pan, nie musi pan odpowiedzieć. Szanowni państwo ja powiem to co pan Kozubski zwrócił bardzo ważną uwagę na to co ja powiedziałem, ja zawsze mówię o drogach nie mówię o nieruchomościach , jestem odpowiedzialny za to, bo to co jest pod drogami to jest z mocy prawa nasze, jest tylko kwestia uregulowania własności, nie tyko w Sierakowiacach, wszędzie. Jak byśmy to chcieli zrobić to ani roku nam nie starczy, natomiast pan Skarbnik to pokazuje i każdy z radnych to może przeczytać, panie Wiaderny może pan przeczytać  tam jest 200 000 zł w tym roku.
r. Wiaderny – panie Burmistrzu, ja przepraszam bardzo ale padło pytanie to ja odpowiedziałem, nie życzę sobie tu jakiś sugestii 
Burmistrz – ja tłumaczę 

r. Wiaderny – pan powiedział tak czy ktoś wie, podniosłem rękę do góry powiedziałem że tak, powiedziałem to króciutkim jednym zdaniem, dziękuję. 

Burmistrz – to było jedno z życzeń pana Kozubskiego, jedno z życzeń, tak że tylko pan jedno powiedział panie Wiaderny. Druga sprawa, nie da się pracować w takich warunkach kiedy tylko ktoś tam insynuuje albo myśli, albo zadaje pytania, tak nie można pracować, nie ma wydajności a my konkretnie pracujemy, tu są konkretne efekty, w tym budżecie, ja bardzo przepraszam, otóż proszę państwa to co powiedziałem, droga jest i będzie i nikt nam nie zabierze, nikt nam nie zabierze tej drogi, jest tylko sprawa jej uregulowania. Natomiast to co się dzieje w ramach projektowania to ja powiem państwu, ja do końca nie jestem pewny tej naszej uchwały, właśnie o to chodzi że ostatnie lata pan Wojewoda daje takie rozstrzygnięcia co do uchwał, że zobaczymy co i z ta uchwałą będzie, my chcemy osiągnąć tylko jeden cel, żeby droga na Sierakowice była prędzej czy później remontowana, a my chcemy żeby była prędzej. Panie Kozubski ja nie przyszedłem tu jako Burmistrz się wymądrzać, ja nie przyszedłem nikogo obrażać, ja tylko jestem konsekwentny w tym co chcemy osiągnąć i czasami, być może moje takie pół zdania może być źle zrozumiane, tak jak i pańskie pół zdania może być źle zrozumiałe i chciałbym żeby to pan zrozumiał. Nie wiem czy pan zauważył ja nikomu nigdy nie powiedziałem przykrego słowa, ja czasami tylko pokazuje emocje ale staram panować się nad sobą. Nie ma tu z mojej strony, ani urzędników takiej chęci wymądrzania się albo udowadniania komuś, że nie ma racji bo nie ma racji i to co pan powiedział to tylko jeszcze zacytuję z tego mądrego przepisu na który się pan powołał, a dokładnie chodzi o artykuł 73 pkt. 1 nieruchomości pozostające w dniu 21 grudnia 1998r. we władaniu Skarbu Państwa lub JST niestanowiące ich własności a zajęte pod drogi publiczne z dniem 1 stycznia 99 roku, czyli z chwilą kiedy w życie już wchodziły Powiaty, stają się z mocy prawa własnością Skarbu Państwa lub właściwych JST za odszkodowaniem. To za odszkodowaniem trzeba znowu zinterpretować, ktoś złożył wniosek, ktoś nie złożył wniosek. Niektórzy ludzie do dzisiaj przychodzą i pomstują na nas a nie mają racji. Przez około 5 lat nie tylko Powiat ale i Wojewoda i środki masowego przekazu mówiły o tym problemie, że trzeba składać wnioski. Jak by państwu powiedzieć ile dróg powiatowych i to takich ważnych nie jest uregulowanych to byście państwo nie uwierzyli , nie uwierzylibyście. Ile dróg wojewódzkich, krajowych, już nie będę mówił o naszych. Niektórzy mówią tak, ja podpisałem się pod tym, dobrze że była komuna bo dzisiaj i jutro będziemy mieć jeszcze dużo roboty. Pnie Kozubski proszę mnie źle nie rozumieć, ja na prawdę nie jestem po to, żeby pana obrażać, a jeżeli pan coś źle zrozumiał to ja na wszelki wypadek mówię panu przepraszam albo ja coś źle powiedziałem. Acha jeszcze jedno i taką konwencję przyjmujemy, to co powiedziałem nie chcę żeby teraz pracownicy odpowiedzieli, ponieważ pan bardzo precyzyjnie tam niektóre rzeczy cytował ale potem w wypowiedzi to się troszeczkę jakby rozmywało albo się myślało już o czymś innym i nie do końca się słyszało to dlatego my będziemy panu odpowiadać zawsze wtedy  kiedy już o opracujemy i odpowiemy i chciałbym żeby pan się zgodził na to, bo to jest dopuszczalne i to się z reguły robi, na interpelacje  odpowiada się na następnej sesji lub dwa tygodnie po ,jak ustalimy. Ale jak na sesji to lepiej na sesji odpowiedzieć prawda? I znowu nie dopowiedziałem, słyszeliście? Jak na sesji zostało powiedziane to należy na sesji odpowiedzieć.
Przew. Rady – oczywiście że konkretnych odpowiedzi zawsze oczekujemy na następnej sesji bo wiadomo ze nikt nie jest w stanie poprzeć tego jakąś dokumentacją i innymi rzeczami  to jest sprawa do sprawdzenia, do rozpatrzenia żeby to była konkretna informacja, dlatego też jeżeli chodzi o jakieś takie właśnie bardzo ważne interpelacje dotyczące no poważnych rzeczy, zawsze nakłaniam do tego, żeby były one na piśmie przedstawiane bo nie zawsze  treści tych wypowiedzi które są na sesji i z tego protokołu, który jest potem właściwie jest pisany tak jak jest, czyli słowo w słowo przelewany na papier i czasem można sens zmienić, a wydaje się że komuś chodziło o coś innego a czytać ten tekst z nagrań też co innego pokazuje, tak że wiadomo o co chodzi, wszyscy radni wiedzą. Ja jeszcze poproszę zapisaną panią dyrektor. 
r. Waliczek  - ja tylko w woli dygresji pan Kozubski jest moim członkiem komisji budżetowej, czasem mnie cieszy że na pewne rzeczy zwraca uwagę i my jako radni dużo rzeczy nie wiem i właśnie tego oczekujemy, tej cierpliwości i właśnie tego wyjaśnienia, po prostu od naszych włodarzy tutaj i dla dobra ogółu myślę że na pewno do jakiegoś wspólnego, dobrego konsensusu dojdziemy, tak że cieszy mnie fakt że takie jest porozumienie a jeżeli coś jest, czasami nie wiemy, może to dla kogoś głupie pytanie ale takie  każdy ma prawo i to nie jest głupie. Dziękuję. 
Przew. Rady – dziękuję bardzo, proszę
r. Kozubski –  zgadzam się że jeżeli pytanie padło na sesji to odpowiedz powinna być na sesji i dlatego też jeżeli na sesji pada słowo: wprowadza pan w błąd radnych, to na sesji powinno być powiedziane jakimi stwierdzeniami i nie można tego tak zostawiać, żeby tylko powiedzieć kłamiesz Kozubski a nie podając argumentów bo to zostaje, taka właśnie jest świadomość. W tym momencie radni mają świadomość, dobra trzeba głosować Burmistrz powiedział że Kozubski kłamie nie pytajmy wierzmy Burmistrzowi na słowo.
Przew. Rady – ale proszę 
r. Kozubski –  i dlatego też, a nawet dzisiaj nie usłyszałem które moje wypowiedzi były wprowadzaniem w błąd, dalej nie usłyszałem mimo że pan Burmistrz tu powiedział: teraz nie będę z panem dyskutował bo sobie przeczytam, to potem będziemy mogli dyskutować, więc mimo wszystko pan Burmistrz dał odpowiedz, no nie padła konkretna odpowiedz ja chciałbym wiedzieć którymi słowami ponoć wprowadziłem w błąd radnych
Przew. Rady – to już pan Burmistrz powiedział że na następnej sesji... 
r. Kozubski –  ja cały czas mówiłem o nieruchomościach i nie kwestionowałem.
Burmistrz – proszę państwa , proszę  zwrócić uwagę na i pan, panie Kozubski proszę nawet sobie przeczytać co pan powiedział, bo najpierw pan mówi - wprowadził w błąd - i do tego się przyznaję i wcale nie trzeba kłamać, żeby kogoś wprowadzić w błąd panie Kozubski, ja to mogę panu udowodnić, mogę tak sformułować wypowiedz, tak pytanie, że ja tylko wprowadzę pana w błąd ale pan nie będzie kłamał ani ja nie będę kłamał. O to mi chodzi. Wprowadzenie wielu elementów, powoływanie się na różne przepisy powoduje że radny zostaje wprowadzony w błąd a pan już dzisiaj powiedział i tu pan powinien się zastanowić czy pan dobrze zrobił, pan powiedział wyraźnie, że Kozubski kłamał - że ja powiedziałem. A ja nie powiedziałem że Kozubski kłamał. 

r. Kozubski –  nie, nie powiedziałem tego 
Burmistrz – przesłuchamy

r. Kozubski – ja czuję że takie słowa mówię...

Burmistrz – ja tylko jeszcze raz powtarzam panie Kozubski, ja nie powiedziałem że pan kłamie a różnica jest szalona. 

Przew. Rady – szanowni panowie to idzie nie w tym kierunku i nie będziemy tutaj wprowadzać takiego elementu, jeżeli jest taka potrzeba to proszę przyjść z jakąś propozycją spotkania się i pogadania we własnym gronie bo nie będzie się nagrywało i wpisywało do protokołu tego typu rozmów bo to do niczego nie doprowadza i proszę też nie mówić że pan Burmistrz powiedział że tak czy inaczej i Radni już potem głosują bo każdy Radny ma chyba też swój rozum i są tu długoletni Radni i naprawdę no posuwamy się trochę za daleko. Proszę Basiu.
r. Ludwig – ja właśnie chciałam powiedzieć, że przysłuchując się tej dyskusji, może nie wszystko do końca rozumiejąc o co chodzi panu Kozubskiemu, bo żeby brać udział w takiej dyskusji musielibyśmy mieć jakieś, nie wiem, materiały źródłowe, poczytać, zrozumieć i tak dalej ale panie Kozubski, pan mówił o naruszeniu dóbr osobistych, wie pan to mogło by się odnieść tutaj do nas wszystkich, nie można nas poniżać i stawiać tak nisko - pan Burmistrz coś powiedział i my posłusznie łapki w górę. No nie tędy droga, my też słuchamy, dyskutujemy i przynajmniej pan mógł się przekonać wczoraj na komisji że jesteśmy ludźmi zdolnymi do tego żeby mieć swoje zdanie i jeżeli ktoś twierdzi, że tak głosuje na tak, ktoś jest przekonany że ma swoją rację, mówi nie. Ja myślę, że to tak tutaj pracujemy i przynajmniej ja jako jedna z tych młodszych, zresztą pan też ma zaszczyt pierwszy raz, tak myślę, nie słyszałam wcześniej że pan pracował w Radzie. Czuję się wyróżniona i ja ty bardziej staram się wysłuchiwać, żeby dobrze podejmować decyzje itd. Fakt, że czasem ponoszą emocje ma pan  rację ale  proszę naprawdę nie stawiać nas tak że nie czytamy, nie piszemy, nie rozumiemy, ulegamy sugestii drugich ludzi, drugich osób. Dziękuję bardzo
Przew. Rady – dziękuję, proszę pani dyrektor Sabinę Morcinek 

dyr. Bibliotek – panie Burmistrzu, pani Przewodnicząca szanowni Radni, szanowni goście, chciałam was wszystkich serdecznie zaprosić 25 sierpnia, to jest czwartek na godzinę 18 na koncert "Miłość w światłach rampy". Odbędzie się koncert na tarasie biblioteki, w razie niepogody w naszej pięknej sali konferencyjnej, tak że serdecznie zapraszam was wszystkich, waszych znajomych, wasze rodziny i pozwolę sobie teraz rozdać takie krótkie ulotki, wstęp bezpłatny oczywiście.
Przew. Rady – zaprasza pani dyrektor, zapraszam również, dziękuję bardzo. Ja jeszcze pomimo tego że się nie zapisałam do głosu ale pozwolę sobie tu w imieniu niektórych sołtysów, w każdym bądź razie, którzy mi to powiedzmy zaanonsowali bo jest was tutaj sołtysów dość sporo dzisiaj i jest taki problem. 28 sierpnia są dożynki powiatowe czyli Powiatu Gliwickiego w Dąbrówce i jest problem z tym, która delegacja, to znaczy czy którekolwiek sołectwo ma na tych dożynkach wystąpić. Trochę to jest i dla mnie dziwne bo wydawało mi się że sołtysi między sobą już dużo wcześniej powinni tego typu rzeczy uzgodnić, czy w porozumieniu nawet z Urzędem i zgłosić to do Powiatu bo nie wyobrażamy sobie żeby niebyło jakieś delegacji. Są to dożynki powiatowe, tak że każdy z nas przynajmniej w tym jednym sołectwie moim zdaniem powinien się tam pokazać jako reprezentacja Gminy bo na pewno jest to fajne, wszystkie są. Ja dość często jestem na tych powiatowych i są reprezentanci czasami nawet kilka sołectw z dane gminy a tutaj ostatnio było chyba tylko jedno z Sierakowic. Ja widzę, że tu pani Przewodnicząca Rady Mieszkańców, pani Szymońska się zgłasza, chciała coś powiedzieć w tej sprawie? Dobrze przynajmniej jakaś reprezentacja będzie, ale to jest taki apel z mojej strony żebyście jednak wcześniej o tym pomyśleli i uzgodnili bo trzeba się do tego też przygotować. Dziękuję.
Burmistrz – proszę państwa zawsze reprezentowały nas Sierakowice i wiem że pani Sołtys czy pan Sołtys mogą to potwierdzić że to niestety kosztuje i teraz proszę państwa  wydaje mi się jeżeli tak jest i ktoś się zgłosi to ja mam taką propozycję do Radnych żebyśmy z naszych środków promocyjnych mieli możliwość to zapłacenia przynajmniej kosztów podróży i tam powiedzmy napoi itd. Dlatego dobrze by było tak jak pani Przewodnicząca powiedziała zgłosić się odpowiednio wcześniej i cieszymy sie ogromnie jeżeli ktoś chce reprezentować naszą Gminę ale jednocześnie żeby to nie było kosztem środków które są przeznaczone dla naszych mieszkańców, jeżeli państwo pozwolą to chciałbym się oficjalnie do państwa zwrócić o rekompensatę Radą Sołeckim dodatkowo to zadanie.  Chciałbym jednocześnie zapewnić że o tych 10 000 zł pamiętamy i na następnej sesji to się stanie ciałem, 10 000 zł na jedną Radę, wszyscy dostaną równo, 10 000 ł równo. Tu państwo, ci którzy chcą jechać a cieszymy się że jeżeli ktokolwiek będzie chciał jechać to proszę zgłosić i potem drogą pertraktacji dojdziemy ile będzie trzeba za ten przejazd zapłacić.
Przew. Rady – no jak najbardziej, nie są to jakieś kosztowne znowu wyjazdy bo nie jest to Ameryka Północna ani inne tylko miejscowość Dąbrówka tym razem a nie Panama Rio de Janeiro, tak że na pewno te parę groszy się zapewne znajdzie i zachęcam i pomyślcie o tym wcześniej żeby się dobrze przygotować bo niektóre te delegacje mają tak świetny korowód i korony i wszystko i warto też wypromować tą naszą Gminę, to jest swego rodzaju promocja. Ja rozumiem że możemy przyjść do kolejnego punktu czyli odpowiedzi, których nie będzie bo interpelacji pisemnych nie było, na bieżąco w pkt. 8 pan Burmistrz już odpowiadał no i szanowni państwo pozwalam sobie zakończyć tą sesję Rady Miejskiej i zapraszam na następną i życzę przerwanych ale miłych wakacji w dalszym ciągu, do zobaczenia.
Protokółowała

Insp ds.obsługi RM – Hippe

Godz.  18:00
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